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Jego C, K. Mość najwyższóm pismem gabi- 
netowóm z dnia 4. b. m., raczył posadę radcy 
nadwornego, opróżnioną w kKancelaryi JCMości 
Arcyksięcia Wice-Króla Lombardzko-Weneckiego 
Królestwa, nadać najłaskawićj Janowi Chrzcicie- 
lowi Sau Pietro, radcy guberaijalnemu we- 
neckiego gubernium. 


Wiadomości zagraniczne. 
Hiszpanija. 


Madryt dnia 3. kwietnia. Sprawa o Re- 
jencyję dopiśro po Świętach Wiełkićj Nocy roz- 
strzygniona będzie. Kongres mianował komi- 
syję, która ma rozpoznać tę delikatną i co raz 
więcój problematyczną sprawę. Najsprzeczniej- 
sze mniemania kraża o wypadku tćj sprawy. 
Jedne osoby twierdzą, Że mianowanie przy 
drzwiach zamkniętych nastąpi. Iani utrzymują 
znowu, Że publicznie wykonanćm będzie. Po- 
stanowienie przez Kongres komisyi zdaje się 
przemawiać za tém  ostatnićóm twierdzeniem. 
Rozprawy, które się w izbach mnoża, mogłyby 
zatamować bieg rządu, gdyby tak dłużćj po- 
trwały. Spodziówają się jednak, že to ustanie 
Powoli, skoro raz sprawa Rejencyi załatwiona 
zostanie. Od załatwienia tego zawisł także ska- 
tek układów finansowych, które z rządem za- 
wiązano. 

Na posiedzeniu izby deputowanych dnia 1go 
kwietnia p. Mendez Vigo uroczyście prote- 
Stował przeciw wszelkim czynnościom Kongresu, 
Jak dłago rząd nie udzieli izbom swego politycz- 
nego systemu. Oprócz tego oskarza on ministe- 
tyjum, że konstytucyję Królestwa jawnie w więk- 
szój części artykułów nadwerężyło. Minister 


spraw wewnętrznych zastrzegł sobie, na mocy 
przynaleźnego mu z porządku izby prawa, od- 
powiedzićć na to, kiedy ijak za stosowne uzna. 
— Na tómże posiedzeniu przedłożono budżet 
Rortezom, Wydatki na rok bieżący wyniosą 
1,106,324,3802 reałów , dochody zaś li tylko 
885,126,551 realów, przeto ubytek okazuje się 
w sumie 221,197,751 realów. Królowa Iza- 
bella II., równie jak inni pensyjoniści Pań- 
stwa, otrzymują teraz tylko ozęść trzecią swćj 
rocznćj pensyi. 

—— dnia 4. kwietnia. Zaczyna powsta- 
wać partyja, któraby chciała Infanta Don Fran- 
cisco de Paula zrobić jedynym Rejentem. 
Ma ona mieć już cokolwiek stronników w Se- 
nacie i w izbie deputowanych. 
dnia 5. kwietnia. Komisyja, którćj 
polecono rozpoznanie aktu abdykacyi Królowej 
Maryi FRrysBtyny, dnia dzisiejszego zdała 
z tego sprawę. Oświadczono, że akt ten jest 
prawnym, o czém jutro rozprawy się rozpoczną. 
Mniemają tu powszechnie, że sprawozdanie ko- 
misyi znaczną większością pochwalonóm będzie. 
W sprawie Rejencyi głosy za jedynym Rejentem 
codzień więcćj nabićraja znaczenia. Ilość osób 
w izbach, oświadczających się za trzema Rejen- 
tami, blizko 70 wynosi. 


Wiełka Brytanija i Irlandyja. 


Królowa i książę Albert chcą, jak sły- 
chać, odbyć tegorocznego lata podróż po pro- 
wincyjach angielskich. Msiążę Albert každe- 
mau kapitanowi trzech na wyprawę murzyńską 
przeznaczonych okrętów , przesłał w darze złoty 
wybornćj roboty chronometr kieszonkowy. W na- 
pisie wyrażony cel wyprawy: zniesienie handlu 
niewolnikami. 

Londyn dnia 40. kwietnia. W ostatnich 
trzech tygodniach przy ciągle trwających moc- 
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nych burzach , kilka okrętów rozbiło się przy wy- 
brzeżach angielskich, przyczóm kilku ludzi u- 
traciło życie. Szkodę w straconym majątku ce- 
nia na 100,000 funt. szterl. Jeżli statek parowy 
Prezydent nie zawrócił w drodze i do Nowego 
Jorku z powrotem nie odpłynał, obawiaja się 
Że także wraz z podróżnymi swoimi stał się 
łupem bałwanów morskich, ponieważ dwa juź 
statki przewozowe, które po nim do Ameryki 
odpłyneły, wróciły do Anglii, a nic o tym statku 
nie słyszano. 

Dubliński konserwacyjny związek przysłał 
adres do Królowćj, w którym oświadcza, Že mi- 
mo podobnych machinacyj, jakich się p. O’ Con- 
nell dopuszcza, Królowa w przypadku wojny 
z zupełnóm zaufaniem polćgać może na wierno- 
ści swych protestanckich poddanych w Irlandyi. 


Niedawno piórwszy raz od czadu reformacji 
jeden z lekarzy katolickich, Dr. Knight, wy- 
miesionym został na godność baroneta, 

W nadziei przyjęcia bilu o przypuszczenie 
Żydów do urzędów miejskich, obrano już w Ports- 
mouth Izraelite, pana E manuela, radca gminy 
jednego z obwodów tego miasta. 

Najnowsze doniesienia z Indyj Wschodnich po- 
twierdzają wiadomości, że w porcie Martyniki 
bardzo znaczna flota francuzka, od 16 do 29 
okrętów wojennych, między któremi 6 wielkich 
fregat, jest zgromadzona, lab przynajmnićj zgr5- 
madzoną była. »Gdy rząd angielskie powiada 
Jamaica Royal Gazette sdowiedział się o wiel- 
kich uzbrojeniach w Breście i w innych portach 
francuzkich i względem tego wyjaśnień żądał, 
otrzymał odpowiedź, że uzbrajane okręty prze- 
anaczone są bądź do wybrzeży afrykańskich dla 
ukarania jednego z książąt berkeryjskich, bądź 
do Buenos-Ayres dla powiększenia fioty tamtej- 
szój. Tym czesem ministerjjum Thiersa 
myślało o wojnie z Avgliją, a przeznaczona do 
Buenos-Ayres eskadra przywiozła rozkaz, że bę- 
daea tamże flota ma się do Martyniki udać i być 
do wojny z Anglija przygotowaną. Podstęp wo- 
jenny bardzo dobrze obmyślono, i gdyby było 
przyszło w istocie do kroków nieprzyjacielskich, 
to przy złym stanie obrony wysp naszych, sku- 
teczny opór przeciw tak znacznćj sile wojeonćj 
byłby niopodobnym, a trójkolorowa bandera by- 
łaby wkrótce nad angićlską powiówała.« 

Wediug doniesień z Buenos-Ayres z d. 23g0 
stycznia, znaczny tam handel prowadzą, Do por- 
tu tamtejszego zawinęło 197 okrętów zagranicz- 
nych, z których 62 angielskich, 86 amerykań- 
skich a 21 francuzkich. Armija z Moatevideo 
pod dawództwam Lavalla i Lamadrida, 
była ped San Cala d. Ogo stycznia powtórnie 


pobitą i w ucieczce do Tukumanu do San Jago 
przybyła. 
Francyja. 

Paryż dnia 11. kwietnia. Wczoraj po po- 
ładniu oglądał Król roboty fortyfikacyjne w par- 
ku Neuilly i lasku Balońskim. W orszaku Króla 
był marszałek Soult, jenerał Daude de la 
Brunerie, adjutanci i oficerowie służbowi. Pod- 
pułkownik Cassieres, zajmujący się kierun- 
kiem robót między kanałem St. Denis a dólną 
Sekwaną, oczekiwał Króla w Neuilly. Król na 
całćj przestrzeni, jaką zwidził, zastał roboty 
przerwane. Winą tćj przerwy jest nieporozu- 
mienie, powstałe między admibistracyją budowy 
dróg i mostów a ministerstwem wojny ; lecz spo- 
dziówają się w tych dniach je załatwić. Hról 
rozkazał jak najspiesznićj zabrać się znowu do 
roboty, co w laska Bulońskim najpiórw się u- 
skuteczni. Zapewniają także, iź uchwalono, 
ażeby na wszystkich punktach muru opasują- 
cego, w równym czasie roboty zaczęto. W isto- 
cie takowe z wielkim odbywać się będa pospie- 
chem, kiedy głosowane na rok bieżący 42 mi- 
lijony, mają być naprzód zaliczone. 

Dawno projektowana podróż Króla do pro- 
wincyj południowych, ma, jak głoszą, być wtym 
roku istotnie wykonaną. Architekt królewski, 
p. Lefrane, odjechał juž do zamku Pau, by 
się zająć ostatecznie onegoź naprawa i wyporza- 
dzeniem. Takowy przerobiony ma być zupeł- 
nie w stylu odrodzenia (Renaissance), a mia- 
nowicie pokój, w którym Henryk VI. większą 
część dni młodocianych przepedził, ma być ze 
wszystkióm do dawnego stanu przywrócony. Sły- 
chać, że hrabia Paryża pojedzie także w tę 
podróż, gdyż iirół Życzy sobie wnuka swojego 
departamentom połudoiowym pokazać. 

Izba deputowanych. Posiedzenie d. 
12, kwietnia. Z porządku dziennego przy- 
padło dzisiaj rozpoznanie nadzwyczajnych kre- 
dytów za rok 1841. Książę Valmy wstąpił naj- 
piérw pa mownicę i po niektórych ogólnych u- 
wagach rzekł jak następuje: »Niedawnemi czasy 
żądano od nas bila indemnizacyi za przeszłość, 
teraz znowu dopominają się blankietu pełno- 
mocnietwa co do przyszłości. Cóż się stało od 
czasu jak gabinet z d. 29. października stér ob- 
jat? Zdaje się mi, że Europa tak działała, 
jak gdyby nota z d. 8. października wcale nie 
była wydana. Baszę Egiptu uczyniono bezwlad- 
oym, a jednak Europa, zaproponowała gabine- 
towi francuzkiemu , by do rady europejskićj po- 
wrócił. Nie przypuszcza ona bynajmnićj, że 
Francyja pod względem traktatu z d. 45, lipca 
ma jeszcze coś do powiedzenia, bo chodzi jéj 
tylko o przygotowanie do podpisu urzaądzenłā 
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pod względem zamknię.ia Dardausliów. Wans- 
$zę z tego, Że nas do powrolu w sprzymierze 
europejskie chca niejako zmusić, i że mie mo- 
żemy przystać na to chcąc naszę własnę godność 
utrzymać. Mowca w końcu głosu swojego usi- 
ował dowieść, Że dla Francyi w stanie obec- 
uym najlepszą jest polityką, by w odosobnieniu 
Pozostawszy, oczekiwała rozwikłania spraw euro- 
pejskich. Wezwał minisieryjum , by uspokoiło 
izbę co do powrotu Francyi w sprzymierze eu- 
Topejskie. — Minister spraw zagranicz- 
nych oświadczył, Że układy e to ciągle trwaja. 
Gdy takowe do dobrego przywioda skutku, wtedy 
francyja wróci pod zaszczytnemi warunkami do 
Sprzymierza europejskiego i do powszechnego 
pokoju. Ta razą nic więcćj powiedzićć nie mo- 
Łe (śmióch i przerwa), gdyż obawia się, ażeby 
to nie wystawiło na niebezpieczeństwo będących 
W toku układów. Spodzićwa się jednak, że 
W krótkim czasie, a nawet przed końcem po- 
Medzeń tegorocznych, będzie mógł się z tego 
Łupełnie wytłumaczyć. ŚSadzi, że nim to na- 
tapi, wszelkie rozprawy byłyby bezowoenemi. 
~= P, Berryer rzekł, Że gdy skończenie ukła- 
dów tak jest bliskiém i wkrótce spodzićwać się 


Można powrotu w stan zupełnego pokoju, było-_ 


Y w najwyższym stopniu niesłusznością , obar- 
tząć dłużój podatkujących ogromnemi wydatka- 
Mi, jakie wiaśnie prajektują, ion przeto for- 
Malnie wnosi, by rozprawy o kredycie z r. 1841 
ač po rozprawach o budżecie odłożono. (Mocne 
Przyznanie z lewéj strony. Szemranie w środku.) 
~ P, Guizot: vWniosek uczyniony właśnie 
rzez zacnego pana Berryer, przedłożony 
ył już w komisyi, a ja usiłowałem zbijać go. 
kutek układów powinien koniecznie od tego 
tawisnąć, ażeby Francyja przybrała mocną i godną 
"zada Króla postawę. Rozbrojeniem rządu kom- 
tomituje się juź naprzód skutek układów. — 
‘Berryer: »Boże uchowaj, bym chciał Fran- 
cję względem zagranicy osłabiać. Jestem go- 
W na wszystko zezwolić, co posłużyć może 
, zabezpieczenia honoru i godności Kraju. Ale 
8 myślę pomagać do czczćj komedyi, jaką od- 
ją wać chca kosztem podatkujacych. Nie pro- 
Muję z-resztą odrzucenia nadzwyczajnych kre- 
„głów, ale domagam się tylko odłożenia rozpraw 
© chwili, w którcój ministrowie będa w stanie 

~ Pam oskutku układów bliższe wyjaśnienia.‘ 
wie 7 potóm p. Gouin na mownicę wstąpił, 
dam. głosów z lewój strony wołało ma prezy- 
nia ta, by projokt pana Berryer do głosowa- 
prę; PTZY Puścił. Lecz prezydent oświadczył, že 
lig sit ten nie jest w przynaleźnćj formie uczy- 
dig” iże przeto zaczęte rozprawy dalćj prowa- 
należy, — Minister skarbu uskarzał się 


na nieustdune ebwiiuicum ce siłouy czlonków 
gabinetu z dnia 1. marca, mianowicie co się jego 
dotyczy; podczas gdy on w swych oświadczeniach 
w izbie, wstrzymywał się od wszelkićj osobisto- 
ści. »Kraj wić bardzo dobrzes rzekł, vże nie mi- 
nisteryjum z dnia 29. października obarczyło go 
teraźniejszemi tak ogromnomi ofiarami. Wié on 
bardzo dobrze , że nie ministeryjum z dnia 29. 
października powiedziało, iż źródła pomocy Fran- 
cyi są niewyczerpane , i że można od nićj nawet 
dwa miliardy ządać« — P. Thiers: vRtóż to 
więc powiedział? — P, Iłumann: »WPanls— 
P. Thiers: »Nie, Mości Paniel« — Przy od- 
chodzie poczty był p. Thiers na mownicy. 

Gazette des deux Mondes wspomina o nie- 
bezpiecznćj słabości kanclórza barona Pasquier 
i w razie śmierci jego wymienia już hrabiego 
Moló, jako domniemanego następcę na prezy- 
denturę iżby parów. 

Journal des Debats donosi, że przyjazd Hrá- 
lestwa lchmość Belgijskich do Paryża na czas 
niepewny odłożono,.iże książę Joinville po- 
jedzie w dniach tych do Hruxclli, 

Uchwałą królewska mianowano ośmiu jevera- 
łów majorów komendantami wojskowymi różnych 
dopartameutów. Drogą uchwała posuniono 152 
podrzędnych wojskowych na podporuczników 
w armii. 

Głosza teraz, że hrabia Bresson wróci 
w dniach piórwszych przyszłego tygodnia na da- 
wna posadę swoję do Berlina. 

W Paryżu jest obecnie pięć telegrafów , mia- 
nowicie : telegraf centralny wulicy de /Univer- 
site, który ma być teraz do ministeryjama spraw 
wewnętrznych przeniesionym ; telegraf w hotelu 
mipisteryjam marynarki, który z Brestem kore- 
spondaje; telegraf na kościele St. Eustachego, 
który Z Lille ma związek; i dwa telegrafy na wie- 
żach St. Sulpicyjusza, z których północny z Straz- 
burgiem, południowy zaś z Lugdunem i Włochami 
jest w korespondencyi. Na stacyi centralnćj otrzy- 
mują przez Kalet za pomocą 27miu telegrafów 
w trzech minutach wiadomość, z Lille za pomocą 
22 telegrafów w dwóch minutach, ze Strazbarga 
za pomocą 46 telegrafów w sześciu minutach, 
z Lugdunu za pomocą 50 telegrafów w ośmiu 
minutach , 8 z Bresta za pomocą 80 telegrafów 
w dziesięciu minutach. 

Jks. Coquereau, Który jako jałinuźnik 
fregaty belle Foule należał do wyprawy na Wyspę 
St. Heleny» a który wczoraj w kościele St. Rocha 
miał kazanie, ściagnął tak wielka ilość słucha- 
czy, że potrzeba było kilka oddziałów sierzantów 
miejskich , dla utrzymania porzadku. W ogóle 
w dniach tych wszystkie kościoły stolicy tak są 
ludem napełnione , jak jeszcze nigdy nie bywało. 

« 


Student nazwiskiem Do: cy, który namiętnie 
młoda Iliszpankę, pannę Soledat, pokochał, 
anio miał od nićj wzajemności, wpadł wczoraj 
z-rana do pokoju tej młodój damy, i gdy ta wo- 
łając o pomoc krzyku narobiła, najprzód jćj, 
potóm sobie pistoletem Życie odebrał. Przywo- 
łani lókarze i urzędnicy policyi przybywszy 
Bpieszno zastali tylko dwa trupy. Morderca miał 
lat 20, a mloda dziewica zaledwo lat 16. 

—— dnia 12. kwietnia. Z powodu Swięta 
Wielkićj Nocy dziś większa część gazet tutej- 
szych nie wyszła. Tylko Courrier français i Con- 
stirutionnel nie uważały na Swięto. Oba pisma 
te zawićraja prawie jednozgodne uwagi o nad- 
zwyczajnym kredycie za rok 1841; wzywają one 
deputowanych , by usilnie nalćgali na ministe- 
ryjum, o wytłumaczenie się co do polityki zagra- 
nicznéj ico do pożyczki. 

Giełda dnia 12. kwietnia,  [nteresa 
szły dzisiaj wcale nieznacznie, a kursa o mało 
tylko od przeszłćj giełdy się wzniosły, Zdaje 
się, że spekulańci chcą oczekiwać rozpoczętych 
wizbie deputowanych rozpraw o nadzwyczajnym 
kredycie za rok 1841. 

Część żnaczna stojącćj pod Tulonem floty opu- 
ściła tę zatokę. Dziesięć okrętów wojennych, 
między temi trzy-pokładowe Ocean i Souverain, 
widziano dnia 3. kwietnia po południu, przy piek- 
néj pogodzie rozwijające żagle. Odpłyneli na 
nich: wice-admirał Hugon i kontr-admirał 
Casy. Inne okręty wojenne przygotowują się 
do odpłynięcia. Nie wiadomo z pewnościa o prze- 
znaczeniu téj eskadry, sądzą jednakże, iż takowa 
tylko do Wysp Fiieryjskich popłynie, dla wyko- 
nania kilku ewolucyj na morzu tamtejszćm. 

Rsiażę Nemours odpłynał dnia 8. b. m. na 
okręcie parowym /e Grondeur z Tulonu do Al- 
gióru. Okrętowi temu towarzyszy okręt parowy 
Papin. 

Z Bony piszą pod dniem 46. marea: »Dziś 
nadszedł rozkaz do władz rządowych, by użyć 
potrzebnych środków, dla zwinięcia wszystkich 
obozów, położonych na gościńcu do Honstantyny. 
Tylko obóz w Ghelmie, majacy mocną załogę, 
zatrzymanym będzie. Mniejsze obozy zwinięte 
zostaną dnia 18go t. m. 

List z Algióru pod dniem 30. marca w Jour- 
nal des Debats donosi, że przeznaczona do Me- 
dei i Miliany armija, obejmująca 40,000, w dniu 
tym wyruszyła. Trzema kolumnami odbywa ona 
pochód. Prawą kolumna dowodzi jenerał Chan- 
garnier, lewa jeneral Duvivier, środkiem 
jenerał Bugeaud. Książę Aumale należy 
z puikiem swoim do téj wyprawy. 

Korespondencyja z Algićru w dzieoniku pary- 
skim Univers donosi, że długo z Abdel-F a- 


derem prowadzone układy o wymianę jeńców 
przyszły nareszcie do skutku za pośrednictwem 
biskupa algierskiego. Emir zezwolił 'puścić na 
wolaość 300 jeńców francazkich, w zamian za 
wszystkich Arabów, będacych w niewoli fran- 
cuzkićj, 
Rossyja. 
— Z Ukrainy d. 24. marca. — 


Rzad teraz ostatecznie postanowił, skonfisko= 
wane dobra księcia Adama Czartoryjskiego 
hr. Alexandra Poto ckiego i innych znako” 
mitych obywateli, zamienić na osady 
wojskowe. 88 wsi należóć ma do jednćj 
dywizyi, tak iż pióćrwszy pułk konsystować ma 
w Humaniu i okolicach, drugi w Monkowce: 
trzeci w Latuszynie, czwarty w Międzyborzu: 
Jone wsie oddane będa pod zarząd ministra br- 
liissełewaą, Za nastaniem wiosny wszystkie 
chaty włościańskie w wapomnionych wsiach zo- 
staną rozebrane i podług piękniejszego i sto- 
sowniejszego planu odbudowane, na wzór wio- 
sek Błohodanki i Alexandrówki, rozkosznych 
prawdziwie osad z gubernii chersońskićj. Tym 
celem kilka wsi zostanie połączonych, iane 
znowu na inne miejsca przeniosą, ujeźdzalnie 
mieszkania dla oficerów, magazyny it. p. poza 
kładają. Budowy te, jakkolwiek ogromnych 0% 
kladów wymagają, mają być w przeciągu dwóc 
lat pokończone. Jednodwercy, w wsiach tyć 
mieszkający, muszą się wszyscy wynieść; wolno 
im jednak aż do dnia 1. maja materyjały dom” 
ków swoich, stodół it.p. sprzedać. (G. Poz.) 


Egipt. 


Donoszą z Alexandryi pod dniem 25. marc” 
że w skutek przepełnienia wojskiem egipskiów 
koszar w Kairze, zaraza morowa między żołał 
rzami tamtejszymi mocno grasuje, pod czas § A 
reszta ludności jest od nićj ochronicną. I! 0 
zusarłych w dniach ostatnich dziennie do I b 
wynosiła, Wydano przeto rozkaz, by ośm Pasó 
ków odeszło, które obóz w Damanhur 7%, 
mają. Połkownik francuzki od inżónierów Ć*,, 
lice, mianowany jest z godnością Beja dy” 
torem warowni alexandryjskich. 


Chiny. 


Makao d. 27. stycznia. Zjakiego stanowi 
ska chińskie władze uważają a przynajmo”d sg 
ważać chcą załatwienie sporu z Anglija, i A p” 
ki akt służy im zwrócenie miejsc, które stę” 
glicy zdobyli, dowiedzićć się można z mei 
pującego resłtryptu, który cesarski komisarz 5 g 
szyn przysłał do Heunminfu, jedoć „p! 
wyższych urzędników w Makao: vH isar 7; 


ata 


wielki minister państwa i cesarski nadkomisarz 
drugiego stopnia dziedzicznćj szlachty i rzeczy- 
wisty gubernator dwóch prowiocyj liwang, pisze 
niniejszą depeszę, aby dokładnie zawiadomić 
Tang-szu czyli Keunminfu, urzędnika w 
Makao. Barbarzyńcy angielscy stali się teraz po- 
słasznymi rozkazom i podług doniesień urzędo- 
wych ustąpili z Tynghae i Szaki, wzywając mnie 
jak najusilnićj, abym się za mimi wstawił i o ła- 
ske Cesarza błagał. Wszelkie stosunki są teraz 
dobrze załatwione Wydany rozkaz do zamknię- 
cią ich handlu i zakaz przedawania im Żywności, 
odtąd jako niepotrzebny znosi się; w tym zamia- 
rze posyłam niniejszy rozkaz nadmienionemu 
Tang-szu, by stosownie do tegoż bez naj- 
mniejszego oporu był posłusznym. Depesza 
osobna.» 

HongKong (miejsce, którego Chińczykowie 
Anglikom odstępują), jestto mała wyspa na 
wschodnićj stronie przed wnijściem do zatoki 
w Makao, położona w miejscu przydatnóm dła 
handlu a z położenia swego szczególnićj dla Wysp 
Ladrońskich ważna, gdyż przezto rząd angielski 
będzie w stanie trzymać na wodzy przebywają- 
cych na tychże wyspach korsarzy. 


NOWINY LWOWSKIE, 


Przedstawa sceny polskićj, która d. 19.b. m. 
na cześć urodzin Najjaśniejszego Cesa- 
rza wyprawioną być miała, została 4 powodu 
balu u Jego Fxcelencyi Prezydenta gubernijal- 
nego, na dzień 21. tegoż miesiąca odłożoną. Ku- 
rytarz przed lożą Jego Kxcelencyi Prezydenta 
gubernijalnego, był tak jak na scenie niemiec- 
kićj przyozdobiony, a gdy Tenże wszedł do loży 
w towarzystwie Jego Excelencyi Arcybiskupa Pry- 
masa, zagrzmiały trzykrotnie trąby i kotły. Po 
podniesieniu kortyny teatr przedstawiał nad wy- 
brzeżem Peneju, uroczą dolinę Tempe. U 
podoóża Olimpu wznosiła się świątynia, której 
kryształowe wnętrza przez kolumny przysionku 
dostrzedz się dawały. Wstępu do świalyni strze» 
gla Minerwa, obok miój po drugićj stronie 
wabił Apollo dzwiękiem lutni Mazy nauro- 
czystość. Rozmaity orszak Geniuszów i 
Nim f przysłuchiwał się pieniom. Merkury 
zapisywał w szklistym głazie złotemi głoskami 
na szczycie skały dzień Urodziń Najja- 
śniejszego Pana. Kapłani przy. dzwięku 
arf nócili pieśń, któréj z dala Echo ludu odpo- 
wiadało. Acheronty niosący wożywy z napisa- 
mi, grzmieli w puzany. Gdy hymn się ukoń- 
czył, obłoki ztoczywszy się z góry Osy, zabra- 
ły cały ten widok oczom, a w krótkićj chwili 
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wyjaśnił się Eter i przez różowe ziotómi pro- 
mieniami słońca przestrzelone obłoczki, jakby 
w śnie błogim pojawiał się coraz wydatnój sło- 
neczne słupy różnemi barwy bijący przybytek na 
Olimpie i wraz orzeł Jowisza spuścił się z pro- 
mienista cyfra MV, Pana, pod którą stanęła tę- 
cza z napisem: Aadość, a śród niebiańskich 
akordów widać było zgromadzenie Bogiń i Bo- 
gów, z swćj potęgi znamionami. Tu obadwa po- 
łączone obrazy tak na dole jak i na górze, oblas 
ła niebiańska światłość, i śród odgłosów trab i 
kotłów jak i hucznych oklasków publiczności, 
zapadła zasłona. Ubiory jak i dekoracyje były 
świetne. Nastąpiła komedyja: Dama i Student, 
—.Po komedyi obchodził lud wiejski uroczy- 
stość t.ńcami i spiówkami, w których swoje uczu- 
cia wyrażał, a na zakończenie z ułamanych ró. 
szczek napis Vivat F. I, uformował. 
W godzinę po skończonym teatrze uderzono na- 
gle na gwałt, gdyż ogień pokazał się za kościo- 
łem Maryi Magdaleny. Dora mularza ogarnęły 
płomienie; ale ponieważ najmniejszego wiatru nie 
byto i wnet z pomocą pospieszono, przeto ogień 
nie rozszćrzył się dalój i tylko ten jeden dom 
zgorzał. 13% 


(Nadesłane.) 

Dnia 16go maja upłynie rok, jak opuścił tu- 
tejsze miasto nasz rodak Korneli Szlegel, 
młody, utalentowany i pełen nadziei malarz, któ- 
ry odbywszy kurs nauk prawie cztóroletni w sztu- 
ce malarskićj w stolicy Państwa Austryjackiego 
w Wiódniu , doskonali się teraz w Mnichowie, 
w głównóm mieście Państwa Bawarskiego, owóm- 
to ognisku sztuk pięknych w Niemczech , pod 
sławnym profesorem kompozycyi Schn orrem, 
i nim do sali kompozycyi przyjętym został, ma- 
siał się wprzód wykazać własnój pracy utwora- 
mi, które były: Z) Madonna z dzieckiem. II.) 
Łokietek na łożu śmierci błogosławiący syna 
Kazmierza, III.) Odkrycie żup solnych w Wie. 
liczce przez $, Kunegundeę, W przejeździe przez 
Pragę do Drezna powziął myśl zrobienia przysługi 
dla Muzeum narodowego czeskiego w Pradze, 
odrysowawszy w głównych zarysach Zaboja na 
skale spiówającego, onegoto bohatóra z Beko- 
pisu Królodworskiego, Pokazawszy ten szkic 
kilka w uczonym świecie znanym mężom, mia- 
nowicie członkom wspomnionego Muzeum, po- 
zyskał nie tylko największe ich zadowolenie, ale 
i przyjęcie tego rysunku do zbiorów muzeal- 
nych. Z Drezna, gdzie kilka miesięcy spędził 
na pracowania w sławnój tamtejszćj galeryi obra- 
zów, udawszy się do Mnichowa, przeniósł ów 
mały rysunek na płótno w wielkim formacie, 
o czém tak sam pisze w liście do swego ojca 
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pod dniem 28. marca r. b.: »Mój wyżój wspo- 
»mniony obraz, wystawiający Zadoja nu skale, 
»nad którym przeszlo pół roku pracowałem, nie- 
obawem ukończę, i wkrótce do Pragi na wysta- 
vwę sztuk pięknych odeszlę. A gdy ta już się 
prozpoczęła, zatrzymano nań umyślnie miejsce 
»z potrzebuóm światłem. Itoszta przesłania wzię- 
»ło na siebie Muzeum czeskie z tym wyrażnym 
»warunkiem, iż gdybym nawet żądał go mieć 
»napowrót w Mnichowie lub w inaćm jakićm 
»europejskióm mieście, gdzie podobna wystawa 
»sztak pięknych się znajduje, to Muzeum na- 
vrodowe czeskie w Pradze poniesie wszystkie ko- 
»szta tój przesćłki. Wysokość tego obrazu wy- 
vnosi 5 stóp 8y% cali, a szórokość 4 stóp i 11 
»cali.« 


Wiadomosci handlowe i przemysłowe. 
(Z korespondencyi prywatnej.) 

Ulanów d. 16, kwietnia 1841. Dnia 29, mar- 
ca r.b. płynęły tędy trzy berlinki, które w K r z e- 
szowie zimowały ; naładowane były 71 łaszta- 
mi Biemienia lnianego. Atoli ó milę ztąd nie 
mogły dla małój wody dalćj ruszyć; musiano 
ztąd wysłać trzy kryte galary, które wzięły na 
siebie przeszło *% części ładunku tamtych, i 
wszystkie te statki dopiero 3go czy też 4go b. 
m. dostały się na Wisłę, gdzie juź głębszą wodę 
znalazły. Według powziętych wiadomości, i na 
Wiśle ma być woda do spławu takich berlinek 
za płytka. 

Z Ulanowa, poczawszy od 4. b. m. aż do dnia 
dzisiejszego, wysłano w górę do Sieniawy i Ja- 
rosławia jakich 30 statków do ładowania. Z Sie- 
niawy jest tu 5 pobitek kupców flebla i Ehren- 
saala, naładowanych najwięcćj siemieniem lnia- 
ném, i nadto lnicą siewna, potażem i płótnom; 
będą one miały robotę z małą woda na Sanie. 


Gdańsk *) d. 4, kwietnia 1841. Za łaszt 
pieknćj pszenicy płacą po 360 do 390 zł. pr., 
Żyta po 100 do 210 zł. pr., jęczmienia po 140 
do 150 zł. pr., owsa po 110 do 120 zł. pr., 
grochu pięknego białego i żółtego po 240 zł. 
pr., siemienia konopnego po 240 do 260 zł. pr. 


*) Doniesienie to odcbraliśmy od naszego zwyczajnego 
korespondenta z Ulanowa. 
Red. Gaz. Lwow. 


— Cetnar kminu po 8 da 7 tal. Pr., masie: 
nia koniczyny czerwonćj po 11 tal. pr. — Sze- 
fel bobu bialego po 6 do 7 zł. pr. — Orze- 
chów włoskich tysiąc po 1 tal. 5 ar. gr. do 
4 zł. pr. — Ropa murłat po 2 tal. 10 sr. gr. 
do 2 tal. 20 sr. gr. — Stopa sześcienna 
belek kantowych po 4 sr. gr. 8 fenik., jeżeli 
mają 38 do 40 stóp dłagości, Z balami idzie 
teraz niesporo, zwłaszcza że Francyja nie we- 
szła o nie w ugodę. 


Londyn d, 5. kwietnia 1841. Co się tyczy 
handlu zbożem, możemy w ogólności powiedzićć, 
że przy dzisiejszych stosunkach w Anglii zacho- 
dzących, handel ten jest dla spekulantów nie- 
bezpiecznym ; albowiem ile nasz kraj wydaje 
rocznie zboża , tego dójść nie można, gdyż nie 
mamy Żadnych fiskalnych urządzeń, któreby nas 
w tćj mierze do potrzebnego wyrachowania do- 
prowadzić mogły. Atoli w jakim bądź razie, to 
jest pewna, że wydatek krajowy zboża, nie mo- 
że przy ciąglo wzrastającój ludności wystarczyć. 
Od r. 1601, w którym ludność Anglii i Irlao- 
dyi była va 16,000,000 dusz obliczona, wzrosła 
ona dotąd na 28,000,000; a z największą szko- 
da chowu bydła, wszystkie pastwiska zamieniają 
w pola orne, byle tylko jako tako do tego celu 
przydały się. Tym sposobem do osłatnićj siej- 
by wzięto pod płag daleko wiocej, niżeli kiedy- 
bądź dawnićj; a zasiowy wyglądaja w ogóle bar- 
dzo pięknie. — O zmianie prawa zbożowego, 
podobno Jeszcze w tym roku nie ma co myślćc. 
Właściciele ziemscy mają za sobą wielką prze- 
wagę, a ponieważ ciało prawodawcze wtedy tyl- 
ko do żądań narodu przychyla się, gdy go bo- 
jażń do tego nakloni, — zatem trzeba bedzie 
silnego wstrząśnienia, aby uzyskać to, co już 
dzisiaj wszyscy jasno i z przekonania czują. ] tak 
Anglik zmuszony jest płacić u siebie za chléb 
1 mięso o 75 do 100”/, drożćj niż w jakim 
bądź innym kraju, gdy tymczasem właściciele 
dóbr z 49,000,473 akrów (acres) gruntu, pobió- 
rają czynszu rocznego 58,030,225 funtów szter- 
liogow, i sami tylko wyłacznie wszelkie korzy- 
ści w udziele mają. (Alig. Zeitung.) 
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Doniesienie 


we względzie 


wyrabiania fabryczne 


go 
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w Galicyi. 


Ba fabrykscyja cukru z buraków doszła 
W ostatnim czasie do wysokiego znaczenia, i 
wróciła na siebie uwagę większćj części publi- 
CZności, uważam więc za rzecz potrzebną dla 
*prostowania różnych fałszywych zdań, o tćj tak 
Ważnćj gałęzi przemysłowości nieco nadmienić. 
We wszystkich w tym przedmiocie dotąd li- 
nie wydanych dziełach, uważano fabrykacyję 
tukru z buraków za rzecz bardzo łatwą, i stae 
Wiano ja z gorzelnictwera na jednym prawie 
p opniu, Nadto, bywa też bardzo wiclu takich, 
lórzy po największćj części przyuczywszy się 
krótkim czasie w jakićj, często nawet błędnie 
Mządzonćj fabryce, uważająssię za zupełnie w 
JM przedmiocie wydoskonalonych, i jeszcze 
lieobeznani z rozmaitemi w tćj mierze szkodli- 
te działającemi wpływami, dowierzając wła» 
tym sitom, mają się za dość zdatnych, podo- 
Hy zakład przy pomocy najlepszych w tym 
Zplędzie dzieł urządzić i prowadzić. 
„AU te zniewoliły nie jednego właściciela 
Ta do takiego przedsiębierstwa.  Łożył on 
s. kilka łat ogromne summy, usuwał z wy- 
i kie ością wszelkie szkodliwe stosunki, nie szczę- 
kuć na to wielkich kosztów, kołyszac się od ro- 
ca © roku nadzieją lepszego postępu; a prze- 
" mimo oliar, które on może i przez drogie 
waj panie rozmaitych zwedoiczych tajemnic od 
ża, acych się szarlatanów dla popmcia swego 
d „R niósł, okazała się na końcu zamióst przy- 
Cena anych ze wszech stron korzyści, tylko 70a- 
Mrata. Spreylrzywszy sobie nareszcie nie- 


powetowane wydatki, spowodowany został zanic- 
chac zupełnie swego kosztownego przedsiębier- 
stwa; a wynikłe ztąd szkody przywiodły go do 
tego niecolnionego mniemania, że fabrykacyja 
cukru z buraków nie przedstawia tych korzyści, 
które jéj przypisują. 

To niepowiedzenie się podobnych przedsic- 
bierstw, czy to z wiasnego przekonania, czy tež 
z dowiedzenia się od drugich, sprawiło, iż tę 
wielce wysławioną galę przemyslu uważa nie 
jeden za niebezpieczna, a nawe! wzgardy godna. 

Atoli właściwą przyczyną, Że nie jedno podo- 
bne przedsiębierstwe vie udało się, jest nie co 
innego, jak tylko złuda; albowiem labrykacyja 
cultru nie jest gorzelniciwem; ona to we wszy- 
stkich swoich częściach nie da się w kilku tygo- 
dniach patczyć przez samo przypatrywanie się w 
jedaćj, lub przez objeżdzanie i oglądanie kilku 
innych fabryk. O niel wyrabiapie cukru wspić- 
ra się, i zawsze wspićrać się będzie na zasa- 
dach umniczych i na praktyoznóm do- 
świadczeniu; a panowie przedsiębiercy fabryk 
rzadko w tym względzie świadomi, nie domy- 
ślali się nawet tego, Że naczelnicy ich fabryk 
nie posiadają tych wiadomości w potrzebnym 
stopniu, tém bardzićj, Że udawało im się pro- 
dukować cukier, często nawet i piękny; lecz ja- 
każ to ilość'i jakość cukru po tylokretnóm prze- 
warzania i ohrabiasiu mogła była być, tego pa- 
powie właściciele fabryk nie mogli osądzić, i mu- 
sieli udania i ubarwione pozory zawiadowców 
swoich fabryk krad za rzeczywistość , ə przytów 
jeszcze śtviuto niknoccge kapitału przehajćć. 


Takiego losu doznało już kilka zakładów, mnie 
samemu znanych, a może i więcćj jeszcze bę- 
dzie go musiało doznać, jeżeli fabrykacyja cu- 
kru z buraków zawsze z tego samego stanowiska 
uważana będzie. 

To cośmy wyżćj powiedzieli, tyczy się właści- 
wie piórwszćj części fabrykacyi cukru z buraków, 
to jest wyrabiania cukru surowego; co zas 
do drugićj części, czyli rafinowania cukru, 
to w tym względzie każdy właściciel fabryki jest 
do pożałowania, jeżeli do tego celu nie ma do- 
kładnie wdrożonćj osoby; albowiem rałinowanie 
cukru ma tak wiele do siebie, i zawisło od tylu 
drobnostek, Ze zaledwie opisać się daje; a ježe- 
li w czasie roboty mie uważa sie dokładnie na 
wszelkie potrzebne sposoby, i jeżeli nie będa one 
dopełnione, nie można się nigdy pomyślnego 
spadziówać skutku; zwłaszcza przy rafinowaniu 
cukru z buraków, gdzie nawet obrotni praw- 
dziwi hamburscy rafinatorowie na nie jedoę tra- 
fiaja trudność, którą od razu zaledwie są w sta- 
nie usunąć; albowiem cukier burakowy juž z 
natury swojćj różni się nieco od kolonijalnego 
czyli surowego, i ażeby z niego mieć ralinatę 
wyrównywającą tamtćj, wymaga w wielu razach 
szczególnćj manipulacyi, z którą po- 
przedniczo obeznać się trzeba. | : 

Dążźnościa niniejszego pisma jest wykazać , 
dla czego ta gałęż przemysłowości tak mało do- 
tąd uważaną była, i tak mało konkurencyi uzy- 
skała, Z drugićj strony, poczytuję sobie za obo- 
wiązek, stanąć w obronie przedmiotu, który przez 
wielostronny swój wpływ stał się sprawą całćj 
ludzkości; i zarazem zapewnić, że żadna gałęź 
przemystowości gospodarskićj nie przynosi hoj- 
niejszego zysku, jak fabrykacyja cukru z 
burarów , byleby tylko z potrzebną uwag, tro- 
skliwością i metodą, tak podczas urządzenia, jak 
i samego wyrabiania prowadzoną była. 

W pićrwszych czasach, w których korzystne 
wyrabianie cukru krajowego nie jednę nastręczy- 
ło trudność do usuwania, i ta jeszcze przy wie- 
lu zakładach nader ważna zachodziła przeszko- 
da, Że im brakło surowego materyjału; gdyż 
przy ówczesnćm nieobznajmieniu z uprawą 
buraków, to błędae panowało zdanie, że bu- 
rak cukrowy w każdym a nawet i w bezsilnym 
gruncie udać się może. Lecz gdy teraz i ten 
główny przedmiot przez czynne postępy świa- 
tłych gospodarzy wiejskich doszedł do tego sto- 


pnia, ŻB nawet wieśniacy znajdują w uprawie 
buraków sposób podniesienia wartości swoich 
pól, może tedy każda fabryka w potrzebną ilość 
materyjału dostatecznie być zaopatrzona; a gdy 
przytóm maszyny i aparaty są teraz doskonalsze 
niź były w początkach, i we względzie nieomył- 
nćj metody manipułacyi jasno widzimy, nikt 
już nie może obawiać się, daremnie pićniądze 
za naukę wyrzucać. 
, Galicyja jest wedle mego przekonania kra 
jem do uprawy buraków bardzo przydatnymi 
a obfitość buraków w cukier krystaliczny w fe- 
bryce w Kuszyłowcach, cyrkule czortkow* 
skim > przezemnie przerobionćj, odpowiada wszel: 
kim żądaniom, o czóm każdy kogo to obchodzi: 
przekonać Się może; przytóm jestem gotów duc 
blissze wyjaśnienia w tym przedmiocie, albo 
tez zupełnćj udzielać nauki. 
, Jeżeliby w Galicyi ta gałęź przemysłowo” 
ści podobnie jak w Czechach i innych prowid” 
cyjach miała coraz bardziój wzrastać, ofiaruję si? 
w każdym razie udzielić, tak potrzebnych planów 
do najstosowniejszego urządzenia fabryki, jako 
też najskuteczniejszćj metody manipulacyi, przy” 
czóm na następujących wspióram się zasadach; 
Od 23 lat zatrudniałem ja się jako aptókarz 
wydziałem chemicznym, a od czasu powstaniś 
fabrykacyi cukru z buraków w Czechach, to je* 
od lat 11 poświęcilem się tćj gałęzi z wielkićm 
zamiłowaniem. Przy moich wiadomościach che” 
micznych i przez urządzenie i prowadzenie 
tamże kilku fabryk, nabyłem tćj doskonałości: 
że mogę zaręczyć za niezawodny sku te 
podobnego przedsiębierstwa ; a będąc przy té 
jak najdokładnićj obznajmiony tak z maszy2” 
ryjami wszelkiego rodzaju, jako też z ralio | 
waniem cukru, śmiem twierdzić: Że fabryki p” í 
dług mego systemu urządzone i podług wypo | 
bowanćj przezemnie metody manipulacyjaćj p“ 
wadzone , mogą być pewne dobrego pos r 
pu, i žo włożony w nio kapitał po odtrącen” 
wszystkich wydatków, nawet gdyby się kol 
rencyja wzmogla, najmnićj dwadzieść! 


procentu nieść będzie. h: 

Nareszcie pozwalam sobie tę jeszcze zrob” 
uwagę, Że nigdybym z taką pewnością © p 
rzystnym skutku twierdzić nie śmiał, gdyby Sy 
wa moje na rzeczywistych faktach mie b) 
oparte, 


Kuszyłowce dnia 6. kwietnia 1841. 


Wincenty Kraus, 
dyrektor fabryki. 
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